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1 1 in 1 , ..................

Z  W ie d n ia  d . 28, S t y c z n ia .

3 . C . K . M  oajónuj^c  A . c y  X c i a  K a r o  

ł a  f  l ó m a m a ł k u m  i p r e . e s  m. n a d w o r n e j  

w o i e n o e y  ( t d o c e l a r y i  p i s a ł  d p  n i e g o  u»aię-  

p u i ą c y  bi let :

”  Niezaprzeczone  d o w o d y  n a j w i ę k ­
szej’ p r i ? c b j l o e ^ y i  Ą a  moiey o s o b y  , usi- 
i . w C u . i  dl« d o b r e  kra i u , d o ś w i a d c z o n e j  
oł-jdrości i g łębokiey  r o z t r o p n o ś c i , k tóreś  
w l icznych o k a z a ł  zdarzeniach ,  a  nade- 
w ezys t ko  w t e r a ź a i e y s z j m  Woźnym punk 
ęie z ofiarą D«wet T w e g o  własnego  zaro-  
w>a,  zy sk a ły  Ci ,  >*ko nay  u k o c b a i m e m u  
B r a t u  i n a j l e p s z e m u  z ur zędni ków k r e i u ,  
moia n a j c z u ls z y  wdzięczność i zaufanie 
be* granic.  Na  d o w o d ”te g o ,  X i ę  mianuję 
C . ę , fe ldmarsza łk iem i p rezesem w o j n y .  
K a n c e U r y a  ta z wszys tk iemi  iey od dz ia ła .  
JDi u s t  o d tą d  T o b i e  p o w ie r z o n y ;  o dem nie 
t y l k o ,  Koc hany  b r a c i e ,  będz ież  za le ża ł ,  
i  w r / y s t k o  w tey mierze  po mi ęd zy  nami  
jedyn ie  ma by d ź  u m o t - ^ o e ,  Zostaię w 
m i ł y m  p r z eko na ni u ,  4= z a r a z  zatrudnisz
315 d c h ła d a y m  rozpoznaniem  tey kaareU -

ryi  i iey o d d z i a łó w ,  i że  suiow o będziesa 
do glą dał ,  aby  -ej  czynności  przyzwoicie 
b tiy  o d b y w a n e ,  oraz  przedsięwzięte z o ­

stały na j d o g o d n i e j s z e  rozporządzenia i 
Łrzcdsi.  opu a u e z  ziu się także odebrać 

od Ciebie w kr a t c e ,  Koobany  B r a c i e ,  o b­
szerny pian reformy systemy w o j s k o w e j  
w cacy Monarchii,. W Wiedniu d, ;j Styc*^ 

z.ra l g o i ,
F ra n cu zek . ”

J. C. K. M.  na dowod s w e y  szczegół* 
nieyszey Łask* mian ow ał  zasłużonego wice 
prezeisa sprawiedl iwośc i  w Czesko  Aa*  
s t ryackiey  kancelaryi  Jana Chrzci .  barona 

Scblo i fśo igg , t a v a y m  konsyHarzem z u- 

wolnieniem od  t a x y , oraz ra c z y ł  postano^ 
w i ć ,  żeby  on także zastę po wa ł  wice pre- 

a y d e u c y ą  w  pol i tycznym wy dzia le  tęyzei 
kancelaryi

Hurtownika  L u b e k i ,  Jana Erich i ie- 

o b ia ta  syna,  Mateusza Jonasa Erich przez, 
w i g l q d  na ich zasługi w rozszerzeniu hau- 

dl u , ra c zy ł  J C.  K.  M. ka waletami r z e s z y  

a a y ł a s k a w i c y  mianować,
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>1 I -
■ffl cza Si t poru ięcenia chorą gw i  d. Si 

sS,'ói. batalionu grenadyerow R ec hen be rga , 
W . X i i a  Toskań sk a  r a c i y ł a  zaszczyc ić  tę 
chorągiew wstęgą bogato złotem szytą  z  

swetn nay  w y żs zy m  imieniem:  M arya L u ­
dwika W , K i n a  T oskań ska , A r c y  K in a  
A u s tr y i  & C . & C .  X żoa  Rospil iosi  z wielu 

dworakiem!  daroimi  by ł a  od W .  Xżn y  w y ­
znaczoną  do oddania tenr  batal ionowi  
tey wstęgi  , k tóry  sk łada  się z 3 d y w i z y y  

walecznych  grenadyerow S p l e n y , Brechain- 

r i l l e  . Diriose*
1). jg  t. m. po po łud niu  Atc y  Xżę  Pa- 

la tyn  po wróci ł  w dobry m zdrowiu  do  

•Ofsn. W  wieczór  udał  się na teatr,  gdzie 
itnay wjękstemi  radości  ok rz yk am i  od ca ł e ­
go  zgromadzenia b y ł  powitany .

List z Pragi  pod d. 21 Stycznia  m i e ­
śc i  w sobie co następure : Po ki lka raz y

pisano iuż o dob ry m  sp raw ow an iu  s ięleib 
batal ionu s t u d e n t ó w , równie iak innycb 
bata l ionów legionu czesk iego ,  urz ęd ów ny 

iednak list komcienderuiacego tern legio- 

- fiean F, Z. M. hrabiego S ż t e r a y ,  p o d c z a s  
tsifprsytomno.śćr Arcy Xcia  K a r o l a ,  p is a ­
ny  do nay w yżs ze go  burgrabi czeskiego 

hrabiego S u m p a c h  , jpod a, 13 l. m. z Bud- 
w e ig ,  u s t  nay leps*ym tego d o w o d e m ; ”  

M-jm 3 obie za mi ły  obow iąz ek  zape wn ić  
J W, P;,Pi  iż równie leibbatal ion , iakotez 
reszta batal ionów legionu czeskiego od 
wyruszenia  na granice d a ł y  nayoczy wist- 

s'teat i o w ©dy karności  i zapału  do s łużby  

2 a oyczy .znę ,  tak i e  naymnieysza do mnie 

/ skarga wtg lęr Lm  ich w y k r o c ze ń  oo tego 
Czasu oie zaszła.  Nie omieS',kam ia tego 
dobrego  sp raw ow ani a  się donieść Arcy  

Xci.u Jmć Ka rolow i  .ako-wodzowi tego legio­
nu. ' '*Na tak cc z v w is t e  oświa dectwo mu­

si p o tw ar z  zami lknąć i  zaws tyd z ić  się roz

niesionych o  t yc h  wok-wnikacl t  prteciw* 
nych  w i e ś c i . ”

Z  Lw ow a d. 24 S ty czn ia .

O b y w a t e l e  wschodoiey  Gal icy i  V!J* 

dali tu następuiące obwieszczenie  tWĄ p-  

waoe:”  Na -dniu ebułiA ł g o f - W n b c j  o

godzinie awatfrans na i2tą  za k o ń cz y ł  ż y ­
cie J W .  Jan l ako n S. państwa R z y m s k i e ­
g o  hrabia Gaisruk , J, C.  Apost.  Mci  aktu* 

alny t ayn y  ko us y l ia rz ,  szambelau i gub er ­
nator królestw G l iry i w s c b d n i e y  i Lo- 

d o m e r y i ,  w  62 roku życ ia  swego.  — M ą 2 

ten obdarzony  wszystkiem> cnotami , z a ­
s łu ży ł  sobie przez 6 letni czas s p r a w o w a ­
nia n a y w y ż s z y c h  rząduw w tym  kraiu , n r  

pows zec hn y  szacunek i wdzięczność , i i  
słusznie stratę iego można iałco istotne nie­
szczęście kraiu u w a ż a ć  i o p ła k i w a ć .  _  O-  
b y w a i e l e  dzielą słuszny ża l  z iego osiero­

ciały  fam i l i ą ,  a przeięci s z a c u n k n m ,  któ- 
t y  mu za  ż y ć i a  o d d a w a l i ,  oświad cza ją  , 
iż  chcą b y d ź  obecnemi na pochowaniu ie­
go z w ł o k o w ; zaprasza ły  przeto w s z y s t ­

kich mieszkańców wieyskiob i m i as ta ,  a b y  
d. 25 Stycznia  o godzinie 5  po południu 

r ac zy l i  mu o dda dź  ostatnią przysługę  i 
z n a y d o w a ć  się na złożeniu iegu cia ła  do 

grobu , a  d. 27 i 28 o god j  inu 10 zr aoa  

n a  obrządku po gr zc bo w em  w kościele k a ­

tedralnym.  "
Z  Londynu d  1* S ty czn ia .

Nasze zatargi  z pć łoocoemi  dworami  

wz i ę ły  iuż s tanowiący  obrot.  Z roz ka z u  
J. K. M .  na wszystk ie  r o f s y y s k i e ,  duńsnie 

i sz wed zkie  okręty w ł o ż o n e  zostało em ­
bargo  w naszych portach , handel  i że­

gluga Królewskim poddanym oo dalszego 

czasu do portu w rofsj  y s k i c b ,  duńskich *
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szwe dz kic h  zakażane  zosta ł/ .  O t o i e s t w y -  d ow ie  doz orc y  p a r t ó w *  nesią {zatym iai& 

daoa  w tey mierze któlew.ska odez wa:  da leko  do który ch  należv  , potrzebne'

W e dworze St. James d. 14 S ty czn ia  przedsięwziąść  śraodki dg wykonania  tego* 
1801 W  przytom ności J, R , M . na  rozkazu.  ”

radzie. Fodp .  Faw kener.
” Gdy  J. K. M dowie dz i a ł  s i ę ,  że  l e ż e l i  poróżnienia z północnymi dwot 

wi e lka  l iczba okrętow należących do pod- r*mi nie zostaną ieszcze przez negocy ac ye  
danych J. K. M. w r o f t y y s k b h  portach za- zag odz one ,  w krotce za pe w ne  będą w y d a-  

- tr^ymłOij  z o s t a ł a ,  że m ay tk ow ie  na tycb ne patenta dla ka pró w przeciw rofsyyskift  
okrętach będący  w rożnych  okol icach Ros- duńskim i sz wedzkim okrętom.
* , i  tako i^ucy rozłożoc su  z o s u l i  i trzy* Z  L ip ska  d. 14, S tj cznia.

toeoi s ą ,  dałey że  w czasie przedsięwzię Z Berlina piszą pod d. 10 Styczni*,-

tych  tych »rzodkow ko ef ed er ac ya  w spo Unas nastąpi ło nieiako polityczne natężę 
sobie oieprzyiaLielskia) przeciw pr aw om  nie i troskliwe badanie , co s ł y c h a ć  od ?« 
i io ter t ftowi  J. K.  Bryt->ńskiey Mci  i iego chodu i wschodu.  Bogday  żadna trwożli  

posiadłościom między d w o re m  petersbur- w a  wątpl iwość  nie zatruła naszych n a y p j e 
skion i dworami  Sż w e c y i  i D - n i i  za wa rtą  kni^ysrych nadziei!  L ub o  w Prusiech nie 
z o s ta ł a , ra c z y ł  przeto za iednostayną zgo- cz ynią  żadnych przygotowań do w o y n y  » 

dą  sw e y  tayDey rady  p o s t a n o w i ć ,  i ni- wszelzko  w zbrojowniach pracuią z więk- 
i i ieyszym r o z p o r z ą d z i ć , it-by żadne okręty s z y n  pośpiechem niż d aw ni ey ,  f regimeuła 
l u b  s i a t k i ,  należące do iego p o d d a n y c h ,  o d e b r a ł y  rozkaz  mienia w  gotowości  swe  

a z  do dalszego rozkazu,  do r o f s y y s k i e b , zbroie.  Wzg lędem kommifsoryatu przed- 
duńłk ich  i szwedzkich  portow nie łado  wa- sięwzięto także pewne  ś r z o d k i , i eff ieya-  

ł y , ani nie p ł y w a ł y  ; daley raczy ł  J. K..M. Latom ich zaręczono dalszą promocya.  
n a k a z a ć ,  żeby  powszechne  eu-bargo, cz y  C ho ci aż by  d w o r  pruski nie myś la ł  w d a ć  
li ar s i t  b y ł  włożony  na wszystk ie  ros a,1 w istotną w o y n ę ,  wy stawienie  iednak 
a y y s k i e ,  duńskie z Szwedzkie okręty  i l iczney armii  o b se r w a cy y n ey  w Niemczech 
s t a t k i , iaktekolwiek one bę-ia , roaydu iąc e  w czasie,  l e r a ź o i e y j j y c h  n e g o c y a c y y  Doko- 
się teraz w portach 1 przed portami połą-  «u, znoze g o  mimo wol i  przymusić  do w y -  

czooego  kr ó le . t wa  W . B r y t a n i i  i l r l a D d y i ,  dobyc ia  oręża.  L u d w i k  B j n a p a r t e ,  k tóry  

lub mogące poźa iey  na d ey śd ź ,  z wszyat-  * Gdańska  po w r oc i ł ,  ciągle tu ieszcze d U  
kłem i osobami  t rzeczami  znayduiacemi  słabości  sw eg o  zd r ow ia  bawi .  
się na nich , oraz żeby  naywtęk9za b y ł a  Z  L r u x e l l i  d. 7.  Stycznia.-
dołożona staranność na utrzymanie wszy-  W sz yst k i e  woyska  , które  opuśc i ły  
st&iego i ka żdey  części  ł ad unk u■«*ępomnio- brzegi  nadmorskie , dla zmocnienia armii  

nych  o k r ę t o w ,  tak z« b y  nay mnie yszy  u- niemieckiey,  muszą s tesowaie  do rozkazu  
szczerbek , ani prz to iewier tenic  nie by ł o  ministra woieonego śpitszDO 04 sw e  m i e y .  
popełnione.  sca powroc ie .  T a k i  sam rozkaa o de br a ł y

”  Lordow ie  kommifsarze skarbu J, K.  w o y s k a ,  które Z Hoi landyi  w y s z ł y  lub ie* 

M i  lordowie  kommirsarze a dm ira l i c j i  i lor- s z cz e  wy iść  mia ły  na  toż przeznaczenie,-

M  ,

\
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C z y i i  t a  o d m i a n a  i e s t  s k u tk i e m  z a w i e s z e ­
n i a  o r ę ż a ,  l u 6 ,  jak t r .ówią  w y p a d a  z pla* 
n u  w y p r a w y  p rzeciw An gl i i ,  w p r z y ^ a d R u  
l eże l i  t o  m o c a r s t w o  cie p r z y s t ą p i  do  p ° '  
ko iu  , cz s s  d o p i e r o  okaże .

Z. Paryża d. 13. S ły cz n ia ,
K u r y e r ,  k t ó r e g o  jenerał  Sprengoortsn 

do Petersburga w y s ł a ł  tuz tu Bazad po- 
wr oc i ł .  D e p e s z e ,  które z sobą przy*
Wiózł  , maią b y d ź  bardzo pomyślne
do  zw ią zk ów  ,n'ęd.»y Francyą  i Rofsvąt i -  

W i a d o m o ś ć ,  iak.  by  Arena  miał  się w 
więz ieniu z a b i ć ,  niepolwierdzi ła  się. O n ,  

Ceraęcbi  , Demerwi lle,  i To pi no  Lebruo , 

w  w y p a d ł y m  na nich śmierci wy r ok u  do 
trybunału kafsacyynego apel lowali .  C»,u- 
rey ci na śmierć osądzeni siedzą teraz w 
Bicetre.

K u p c y ,  którzy odtąd aż do końca 
k w i e t n ia ,  wino,  wó d k ę; ,  o iey,  mydło  i 

tabakę  z  francuzkich portow do airr.ii 
egipskiey  d ow ozi ć  b ę d ą ,  za  ws zys tk ie  po.  
t rzrby  istotoie do Egiptu w n ro w a d zo ne  w 

nadgrooę po 40 procentu dostauą , nad- 
groda  zaś za podług  ceny tych  to w a r o w  
» t  Fr a n cy i  rachowana  będzie.

Donoszą  z Madrytu  , że kawaler  Aza-  
ra z d o w u  weźmie  ba siebie charakter  hisz 
pańskiego ambśfssdora  przy rzepltey f.an- 

cu t k i ey .  T o ra ź a i ey sz y  hiszpański *rr. 
befsador margrabia de Miisquiz został  od 
sw eg o  monarchy na fcnnsyliarza stanu we- 

z w a n y m .
Rękopism s ławnego  Roufseau teraz 

o t w o r z o n y ,  b y ł  iuż w Londynie w roku 

ł “ 8> drukowany.
Jenerał Defsoles iest w tych dniach 

od »rmii Renu tu oc zekiwany;  ( i uż  przeiez 
dza ł  przez Str»sourg).  J, Zamach na żyr ie  

pierwszego  konsula , b y ł  reńskiey armii

1 2  ) (
przy  parolu o g ł o sz o ny m — M e w i ą  t u . i e p o  

zawarc iu  poaOtu , w S z w a y c a r y i  ma na 
kształt  francuz; rzepl:  odmiana w rządz ie  
nastąpić , i s i ły  w o y s k o w e  he lwerkie  <j& 

25,000 będą posuninne.
Z  B  u z e l li  d 14, S ty czn ia .

Kapi tao okrętu neutralnego p r z y b y ł y  
w  tych dniach z A ngHr do F le fs y o g i ,  do- 

niosł że we wszystkich portach hhorza pó ł ­
nocnego i w Anglii  wielką l iczbę s t*tkoW 
wo.eoDych u z b r i a i ą ,  do . r ó r y c h  ma się 

ieszcze pr zy łą cz y ć  toa cz ny  oddział  ^okrę­
tów l iniowych oczek iwan y  z poitu D e a ! , a  
uzbraiauie to ma b y c ź  do taynyy  w . p r a *  
w y  przeznaczone.  Jenerał  kommende.u-  

iący na wyspach  Ze l a n d i i  w , s ł a ł  natytit-  
mi^st kuryera do Hagi  uwiadomiaiąc rząd 

Lata u, s*i  o trm przygotowaniu  , a to d la  
uprzedzenia wszelki,  h poruszeń,  Mor en y  
móg ł  nicprzyiaęiel  przedsiębrać przec iw* 

ko  w y s p o m  Walc ht re n  i . G ^ n c ,  lub też 
innetnu iakiemu punktowi  gruntu hoiu t* 

derskiego.
Branka do sJużby  marskiey idzie tu 

z n a y w i j k s z ą  p om yślnośc ią ,  r e t ruc i  ćwi-  

cza się w o b r o u c h  na małych  statkach 
krążących  na Skaldz ie.

Wielu w y s z ł y c h  Bel gów udało  się do 
hrabiego C o bę n z l ,  prosząc go o popieranie 
sp rawy wy g na ńc ó w  , Któ rz y ręczą z a g r a ­

nicą swev  oyery ; minister ten dał  im 
>dpowiecź ,  że skłonność żego i sprawie* 
dl iwość w i o d ł y  go d o tego w z g l ę d u ,  iako 
też 1 r o z k a z y ,  Rióre ,od J. C  K. M. ode­
br a ł ,  e ż e b y j n G b y ł  ua ich gtab o b o j ę t n y m .  

Zapew oiaią z tiri/giey strony ż e  p ierwszy  
konsul ,  na żyw e  a. leganie osób które ż ą ­
d a ł y  w y m a z a n i a ,  lub kor iy  cyonalnego  
wpuszc ze nia  wielkiey l iczby emigrantów 

be lg ick ich ,  od p o w i ed z i a ł ;  że po koy  z  Co-
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s a n e m ,  który terat  iest bliski ukończenia
stanowić będzie ostatecznie o ich los ie,  

i e  rząd nigdy ich n iew idz is ł  wi ą żą cy ch  
8ię z emigrantami fr-tocuzkiemi , i że mogli  

b y d i  p e w n i ,  i ł  ioterefsa ich ucieraią Się 

wspo sób  dl* nich w cale kor iy s tn y .
D .  15. Sty czn ia .

Podług  doniesień z Lunewil lu , ocze* 
ku ią  t*m na p r zy by d ź  maiącego wkrótce 

margrabiego Luchesini  , a lbo innego 
pełnomocnika pruskiego. Codziennie tam 
między hrabią C ^ b e a i l ,  i Jozefem Bona 

parte odprawuią  się ko nferenc je  , które 
po 4 do 5 godzin pospolicie ł rwaią .  P ier­

ws zy  odebrał  krótkie depesze od hrabiego 

Stahremberg posła cesarskiego w L o n ­
d y n i e ,  których treść natychmiast nełnomo- 
enikotn f raucuik im kommuniko w s ł .  R o ­
bią teraz w Lunewi llu przy gotowania  do 

Otwarcia wielkiego koDgrefsu, który  ma 
nastąpićlpo zawarciu  pokoiu pomiędzy Au- 
stryą i Fr^ocyą  , o ktorego doyśs iu n;e 
wątpią.  W zględem pogłoski  , i ak oby  
Jtongrefs nego cy ac y i  z Rzeszą  , tu w 
Bruxell i  mi ł się odpra wiać  , nic ieszcze 
pewnego nie wiemy.

Oczekuią  tu w kraiu naszym z niecier­
p l iwo śc ią ,  co się ustaoowi  pewnego w pre­
tensjach naszych względem długów,  któ­
re dwor austryacki  winien iest wielu na 
S*Vm obywate lom.  A n t w e r p i a  s ma ma 
pretensvi długu do dwo ru  tego więcey  80 
znill., a inie miasta są w równy ro stosunku.

Jenerał Al g l i o ,  który cytadeli)  Vv iirc. 
burskiey tak dzitloie broni ł,  wraz  z przy ­
jacielem swoim i pomocnikiem maiorem 
hrabią Tu rc o  Mata loni ,  byl i  przedtym w

oblega ł :  przed re wolucyą  b y ł  00 kamfc-  
niarzem, W  cytądel l i  wi irtburskiey zn a ­

leziono 156 sztuk armat.
W i ado mo ść  strasburgska , i a k o b y  w 

Cysa lpini i  miał  by dź  w p r o w a dz on y  kon­
sulat  dziedziczny  dla Bonapartego i iego 

r od ze ńs tw a ,  żadnego nie ma fundamentu.

Z  H agi d. 17. S ty czn ia .
Rozesz ła  się tu d u ś  pogłoska  , że  w  

Emden i innych portach pruskich w ł o ż o ­

no na angielskie okręty embargo ; ale 
się. to niepptwierdzi io , i ze szcze gól ne­
go p r z y p a d k u ,  który ieden okręt angielski  

sp otka ł ,  zdaie się brać Łrzodło. _  Z Emden 

d o n o s z ę ,  że  v  wschodniey Frislandyi  w y ­
w o ź  wszelkiey żyw nośc i  iest zakazany ; te 
iednak o k r ę t y ,  które do tych czas mia ły  

na to pozwolenie i paszporta mogą z s w y m  

ładunkiem odwinąć.
G d y  d ot ą d ,  ile wiemy przedugodne pun- 

kta pokoiu iesreze nie są podpisane,  i g d y  
żasady nieuchybnego zawarc ia  stałego p o ­
koiu między Francyą  i Austryą  p r z e c h w y ­
cono  , l iczne zatem batawskie po pokoiu 
r e s k r y p e y e ,  iako  te i  i obl igacye na banku 

wiedeńskim w Amsterdamie znowu nieco 
spadły:  do tego de dadź  należy i n ie p ew ­
ność. wirlokow na północy.

Zaksz  ą y w o i u  sera został  znowu na 
dniu 14 od ciała pr aw oda wc ze go  za w i e s zo ­
ny , i w y  w o z wszelkich gatunków iego 
znow u w o l n y .  W y w o ź  iednak m a i ł a ,  

sł o c i ay ,  &c.  ciągle iest z a ka i an y ,  i kary  
za w yw oże nie  do nieprzyjaciela żyw nośc i ,  
do którego nawet i ser nie po'*ir,ien b v a ź  
w y w o ż o n y ,  zostaią w swoiey dzielności
z u p e ł n e / ,  iako i inne ustawy publ ikscy i  

B-lgium ostatni i tst  rodam Bruxelczyk , pod d. 24 września 1800 , przez który za- 

iako też i ter źnieyszy jenerał  batawski  kaz ży wn o śc i  us t aaowiouym został .  

Dumttoęeau , który  c y u d e l l e  Wi irzburga
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P o c z t *  w  naszey  rzepl lcy  ma  b j d z  od będzie d o g od n a,  po s ło wi e  Tu nis  j Algierfc

5  ci u kommifsarzy  rządzone.  będą * n a j w i ę k s z ą  surowośc ią  t raktów*.
By  wszy  nasz-minister w  S z w e c j i  De-  nenii, 

dem tot Gelder , fctórj  od naszego rządu Odebrano  tu urz ęd ow ą wia dom ość  ,

w s łc ze g ól n em  zleceniu b y ł  do P a r y ż a  w y -  i e  lord Keith udał  się oa morze Egiptu t  

#łany onegday  tu powroc i ł ,  w o y sk ie m  l ą d o w e m ,  które ma wspólnie Z

W  naszem ciele pr a w o d a w c z e m  od armią W .  W e z y r a  przeciw Fran>utoot 
tego maią się zacząć  obrady ,  a ż e b y  poda-  dz ia łać .  O d  tego momentu podw oio no  ro- 
tki  i t axy  , które przed r e w o l u c j ą  w  roż b o t j  w  warsztatach i  arsenale.- eskadra z 

D y c h  d e p a r t a m e n t a c h  rozmayte  b y ł y ,  w którą tu kapitan basza p i z j p ł y o ą ł .  gotu- 
Całey rzepltey iednostaynie urządzić .  Na  ie się do w j y ś c i a  pod żag le  ku N i l ow i ;  a- 
m i e j s c e  dyrektora van  Haersolte w c zo ra y  le zdaie s i ę ,  i e  kapi tan basza niz będzie 

po raz drugi dyrektor  v an S a i n u e n  na pre mia ł  nad nią komntendy,  tylko  oddaną zo-

zydenta  dyrektoryatu  aż  do d. 17 Lutego  staaie pod kommeadę  angielskiego admi-
obranym został ,  rata.

W  roku przeszłym w L e y d i i e  urodzi-  Z  Sztokolm u d. 13. Sty czn ia .

ł o s i ę  1023 osob , umar ło  11 5 5 ,  zaś lubi ło  O neg day  o godzioie i t  przed poład- 
się par 292. W  Middelbuigu  u r o d z i ł o  się n i e m  mielis'my ukontentowanie oglądać tu 
560. zn o wu  naszego naj u ko ch a ńs ze go  Monar*

Do M o z y  i  Goree  W e s z ł o  w  roku  c h ę ,  pr zy by łe go  z  podroży s w e y  do Rof. 
pr zesz łym okrętow 611 w y s z ł o  5 8 9 ,  a  za- syi .  G d y  Kroi Jcbć p r z y b y w s z y  do / łba ,  

tem więc ey  471 w y p ł y n ę ł o  niż w  roku d ow ie dz ia ł  s ię ,  że p r ze p ra w a  przez Alaadz- 
1799. Nie rachują się tu o k r ę t a , z Rotter-  k i e  morze pomimo t i m o w c y  pory  iest ie- 

darau Dortrechtu & c .  s i c z e  otw art a  , obrat tę krótszą  d r o g ę ;
Podług  don ie s ie ń ,  poseł  L u d w i k a  przepłynął  sz c i ęś l i^ ie  na poczto w vcl >s:at- 

X V II I .  hrabia de Caraman z  Petersburga k ł c h  do C a p p d l t k a r , a  z t a m U d  udał się 
odieebał .  w pr y w a t n y m  powozie  do tutcy stey  stoli.

Z  Konstantynopola d. 20. Grudnia. «y .  P rz e p r a w a  b y ł a  dosyć  niebespieczna ;

G d y  deiowie Algieru i T^nis  nie ty lko  ieden z  po czt ow yc h  s tatków rozbi ł  się o 
£e odm ów i l i  Porcie wsze lk ie y  po m o c y  skałę ; będące na nim o s o b y ,  w  liczbie 

przec iw Francuzom , ale  nadto zawar l i  których z n a yd ow al i  się hrabia Lewen* 
św ie żo  p o k o y  z  tą rzep l t ą ,  W .  Suł tan h i e l m ,  P, M o r s e rw a r d ,  baron Lagerbieike 

k a z a ł  przeto are sztować  ambafsadora Deja  brabia Gyl leostolpe i doktor  R u n g,  zostały 
algierskiego , równie  iak  offieyera Deja tu- iedoak w y r a t o w a n e ,  ale tu iesztzt  nie 
Detańskiego , pr zy by ły ch  tu przed 8 lub to p r z y b y ł y .  Z a i a z  po p r ty b y c i u  sizoim 
dniami w  s tczególnieyszym poselstwie,  zniósł  Kroi  Jmć t ym cz as o w y  rz , d , i na.  
D w ó c h  pos łańców w y p r a w i o n y c h  będzie z  zaiutrz d a w a ł  a u d y e n c y ą ,  która by ła  na- 
rozkazem W .  Suł tana do Tunis  i Algieru , der liczna.  P r z y j m o w a ł  powinszowania 

a ż  by ci  de jowie  w y d al i  natychmiast  szczęśl iwego po w r ot u ;  w wieczór  udał  się 

w o j n ę  F r a n c j i ,  a  ieiel i  ich o d p o w ie d ź  nie z  K r o l o w ą  Jmć. a a  t e a t r ,  i  tak w;  ta sic
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“ r^ego pr ze iakdu,  ia k o  u t  na  teatrze  b y ł  L i s t y  c  Algieru d o n o s t ą ,  t t  c a s t *
od l icznie zgromadzonego luau z n a y w i ę  

kszemi raaości  okrz yk ami  p o w u a n y .
Nitn Kroi  Jmć d, 27 G*udnia z Peters­

burg- w y i e c h a ł ,  m ia n ow ał  ka w a le re m  W .  

K r z y ż a  orderu mieczowego  , pierwszego 
jenera ła  adiutanta  Imperatora Jmć hrabię* 

g o  L<ewen Przed  iego w y ia z d eM  z  Fe  
terzburga  oddany  mu zosta ł  złu  ty m e d a l ,  

i  tenże pomiędzy  iego świ tę  roz da no ,  kto* 
r y  Imparator  Jmć na iego "-obecność w  

Petersburgu w y b i ć  kaza ł.  N a  iedoey s t ro­

nie togo rr.-d iu zna ydu .e  się portret k r ó ­
lewski  z napisem w lo fsy ysk im ięzyku: 

G u sta w  A d o l f  I V . 1 Kroi Sxw ecyi\  na dru-; 

g iey  napis.* D .  29 L istopada  igoo ( U i i e ń  

p r z y b y c i a  iego podług rofjtyyskiego kalen­
darze..)  D. 26 Grudnia Imperator Jmć m ia ­

n o w a ł  kawalerem S. Jana Jerozolimskiego 
hrabiego L ó w t n h i d m .

A kt  neutralności  pó łnocnych m o ­
carstw zosta ł  w Petersburgu tak od Impe­
ratora  r o s y j s k i e g o  , iako też od naszego 

monarchy  natychmiast  ra t y f ik ow any .  S ł y ­
ch a ć  iż te mocarstwa  o b o w i ą z a ł y  się tym 
aktem nie zaw ie ra ć  na przysz łość  z kim- 
k o lw :ełi bądź żadny ch  t raktatów , w  któ- 

f y c h b y  wy raź nie  nie b y ł y  zabespieczone 
woloa  żegluga i wolny  handel.  Dokładne  

ozoaczenie  s ł o w a  kontrabanda  , którego 
pewne  mocarstwo żą Ja ło  ma b y d ź  do dal- 
azego czasu odłożone.

Baron Gu staw Mor iz  A . m f e l d ,  k tó r y  
b a w i ł  n ie ia k .  c z a s  w H a m D u r g n , w y i e c b a ł  
z tamtąd.

D y re kt or  m u zyk i  u Xc ia  u . tgot land  , 
J t r a a e ó s k i , »a przesłaną Imperatorowi, łmó 

ewey k o m p o z y c y i  harmooiczoą  m u z y k ę ,  

odebra ł  złotą tabakierę w nadgrodę.
D. 23 G rudnia baron S y l b y e  pobiegł  

Lurycrem z R e L y i  do Kop enh ag i .

fregata 7 «.i!s za p r o w a d r i i s  do tamt-iysze- 

go portu d w u  przeznaczone dla Deja  spo- 
daruokiem o k r ę t y ,  i zaraz  z tamtąd z p o -  
Ja-unk rni do innycn barbarzyńskich  mo­

ca rs tw  da ley  popłynęła.
T e y  z i m y  ieszcze uoas nay tu n ie ys iy  

śnieg nie upadł .
Z  R atysbony d, 11, Sty czn ia .

Lic zb a  przytrz yma nyc h  rzt nsieślnikow 

z  p r zy cz y n y  rozsieney pogłoski  o m a ią cy tń  

w y b u c h n ą ć  buncie,  iest do 136,  i l e  i u* 

wię ks zą  część uwolniono.  W c z o r a y  ścią* 
gnięto tu ze Stadt  . rostoifen za łogę  w o y s k  
b a w a r s k i c h , ale i ta po przywrotenii  spa- 

koynośc i  ieszcze w c z o r a y  Da s w oi e  stano­
w is ka  powróc i ła  Spo dzi ew aią  się tu ie- 

dnego batal ionu f rancutk iego 38 półbryga-  

dy  , który stać tu ma za łogą .
Z  M edyolanu d, 9. S ty czn ia .

J e d e n  oddział  p-awego  skrzydła  wo ysk  

francuzkich dnia 3 t. m* zrana ws ze d ł  
do W e r o n y  , a o po  południu konomen* 

deruiący  jenerał  Brune , tamże z g ł o w r y t n  
s«-ym sztabem pr zy by ł .  Jenerał  przedróey 
s traży Delmas a r i a  3 udał  się ku Wincen- 
cyi .  Jenerał  Monc&y dot nał  wielkiego od ­

poru  w R i r o l i  i la Chiusa v ale za  odebra­

nym  posiłkiem o i armii G ry zon ow  z pę­
dzi ł  ze wszystk ich staonowisk nieprzyia- 
cielą i opanc w a ł  one na dniu 5  iako i część  
po łudniowego  T y r o l u ,  gdy  tym  czasem 
jenerał  Mac-ionald w k r o c z y ł  dc Tr yd en tu  
przez Lodrono i Storo.  Z i p e ^ n i a i ą  że c l  
6 d. g łó wn a kwatera  j e . . Bruoe iest w 
Wincencyi ,

A u s t r y a c y  , k tórzy dość -w znaczney 
sile stali w okolicach F e r r a r y ,  w ostatnich 

dniach Grudoia spiesznie l ię  *a Po p r ze ­

prawi l i , ,  dla z łączenia się z armią cesarską,
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1 małą tylko  za łogą  StfFerrarze zostawi li ,  

a g r o m a d i w s z y  tamże z a p a s y ,  u k i e  t y lk o  

w  okol icy  zoaleść można by ło .  M o ^ j ą
także t s  Austryacy  Stoiący l a ł o g ą  vy An 
konie , którzy się byli  w głąbsz Ro mami  po­

s u n ę l i ,  cofnęli  się ku tey fo r te c y ,  i ją 

będącą  w s U n i e  oblężenia o g ł o s i l i , z n a-
karem  ob ywate lo m opatrzenia się na 3 

miesiące w żywn ość .  Jenerał  Jabłonowski  

do,wodzi teraz woyskiem francurkim na 
p r a w y m  brzegu Po;  g łów na  k wa te ra  iego 
iest w Bononii.

Adjutsnt  kdimnendaot M o l a r d ,  k tóry  
m ia ł  na dniu 4 t. m. udadź się * Brescia do 
W er on y  dla obięcia oad tem miastem kom- 

roeody z d. 3 na 4 w nocy  zabi ty  został. 
Z a b o y c y  pod zasłoną nocy uciekl i;  ale oa 
ty chmiast w pogoń za niemi pos i ano ,  j ńiz

2 osoby podeyrzane o uczestnictwo do 
tego zab oy stw a  schwycono.

Onegday  ogłoszono tu w  g a z e t a c h  tra- 
z u n k i  zawieszenia broni w S t y r y i .

Z  R i)  mu d. 22. G rudnia.

P r z y b y ł o  tu 2 n ć w y c h  komtnifsarzy 
f rancuzkich z  paszportami  od pierwszego- 

konsula.  O (prawil i  oni dziś z sekretarzem 
staną ko nferencyą;  zamiar i ednaL ich p o ­
selstwa iest n iewiadomy.

D w a  oddzia ły  wo ysk  osapolitaDskicb 
postąpi ły  do  K o m e to ,  i Ciy  ta Casteliana-,

J titra ł a o m m ; ad er ui ą cy  D srnas przeniósł 
sw ą  g łówną kwat er ę  do Viterbo. Donoszą 
*  Neapolu ze cs ka i ra  lorda K el t a  oddział  
f C ^ ń  do Maltą’ p r z y w i o z ła .

Z  M onachium d 14. Stycznia.

W cz or ay  ogłoszono tu urzęóownie ,  ze 
nasz elektor oddzielny pokoy  z a w a r ł  z 

F ra n cy ą .  Na fundamencie tego p o ko iu ,  
w o y s k a  posi łkowe palatyno bawarskie o d ­

dziel i ły  się od armii  cesarskiey.  Spodzie­

w a m y  s i ę  o g l ą d a ć  w f c t ó t c a  w  J M oa a c b i u m

<5 )(
Naszego ulubionego P an *.  J u i  off icyero-
wie od ro iuycb  regimentów , które tu żaW- 
kze za łogą stały,  zamó wi l i  wcześnie stafl 

cy e  , które przedtem za y m ow al i .
G ł o w n a  kwatera  jenerała Moreau i es t  

i eszcze w Salzburgu.
Jeuerał austryacki  Spanohi  , który w 

ostatnich rozprawacn , dostał  się by ł  w 
niewolą , wyiechał  wc zo ra y  a naszego 
miasta pod eskortą do Sa lzburga , gdzie , 

iak m ó w i ą ,  ma by d i  wymieniony .
Z  Berna d, jo.  S ty czn ia .

Minister francuzki  , ob. Rheinhard 

k cm t nu a ik o w a ł  wczo ray  vr wieczór  oasze- 
mu rządowi  u rz ęd ow y  wiadomość  , że przy  
zawarc iu  pokoiu wolność i niepodległość 

Helwecyi  i Ba ła wi l  będą uznane od m o ­
carstw europeyskich.  Z o k ai y i  radości  na 
tę nowinę , po ki lkakratpie dano 1 a r m a t  

na bztćryach  będących  ognia.

Z  F ra nkfurtu  d. 17. S ty czu id .
Jenerał  Atigereau pr zy b y ł  w c z o r a y  

do Offenbach.  O 1 tuteyszey załog i  po- 
s ł . o o  tam 3Ó francuikich  gref faiy  ero w n a  
straż: dis niego. Od naszego magistratu : 

w y s ^ k l s m  także został  ł aw oi k  d la  po­
witania g®. Jutro iest tu o cze ki w any  , a 
za. kilka dni odiedzie do P ar y ia ,

-Francuzko • bata wskiey armi i1' oznay-  
miono także o spisku prt«ci <* ‘;f ier ł»szemu 
konsulowi  usuawao/tn  i a s p i e s ż n y m  uka­

raniu w innych , równie iak o  dalszych  z » y .  
e ięz twach armii włoskie? pod ' jenerał .ni  

Brunt ,  j enerał  br yga dy  MitlU-re p r z y b ę ­
dzie tu na kemmendanta nad fracetizką z a ­
ł ogą .  Jeuerał Andreofsi nie powroc i  wi ę­
cey  do a rm i i ,  zostanie się,.w® F r a n c j i  i a ­

ko jenerał  inspektor ar ty Ur yi .  Na  iego 

mieyscu jenerał  Commes  aostał  szefem 

g łównego  sz tabu ;  i e s t o a  szwagrem jenera­

ła  A u g e r e ^ u ,



DODAT E K
/

D  O  1 0 .

GAZETY K R A K O W S K IE  Y

W e  S r z o d e  D j t i a

Z  B r y n u d .  31.  Sty czn ia .
W  rzędzie ticanycb pa i ryo tow  austryac 

kich resługuie także by dź  umieszczonym 

dyrektor  teatru w Zaaim , P, R a r n er , k t ó ­
ry  po wielu d ow oda ch  sw eg o  patryoty-  
aiDu, dał  d. ao Stycznia  reprezentac ją  
kom m ed yi  Ilflanda , S tr ze lcy  , na rzecz le­

g ionu Znaicnskiego ,  którą mieszkańcy  
miasta  i iczną sw o i ą  obecnością  z a s z c z y ­

cili.
Rofsyyski  p o se ł ,  P. T a m a r a ,  w y s t a ­

w i ł  Porcie ży w e m i  f«rb*m< niebezpieczeń­

stwo z wy lą d o wa ni a  Angl ików do Egiptu , 

okdiuiaC nieszczęśliwe z U d  skutki  dla 
T u r c y i  po uiew aż  iak tam A ogl icy  raz  w 

n i y d ą ,  więcey  t  Uml^d nie ustąpią. W.  
Sułtan zgrom adz i ł  z tego powo du wielki  
d y w a n ,  ale ule na nim nie po stanowi o­

no.
Dla  armii  W .  W e z y r a  w E g ip c i e ,  od 

któ ey od d. 25 G  udnia żadney  me mia 
no w Konstantynopolu wiadomośc ią  będzie 
n o w y  korpus ia tdy  na wz or  austry a tk ie y  
u f o i m o w e n y  , którego keszt  zdaie się ze 

A o g ' G  z a s t i p i ,  ponieważ lord Elgin zaku­

pi ł  iuz dla niego do gooo koni  i każe  ko-
1

4. L u t e g o  i 8o i ,

szary s tawi ać .  W o y s k a  które z flotty k a ­
pitana baszy do Egiptu popłynąć  m a i ą ,  

na początku Lutego pr zybędą  z czarnego 
morza do K o c s t a a t y n o p o la , a  za tym ta 
flotta dopiero na kuńcu o we go  miesiąca 
w y pł yn ie .  Z R o d u s  nadeszła do Konstan­

tynopola  urz ęd ow a wi a d o m o ś ć ,  ze Kadir  
Bey  * 3  lioto-wejni o k r ę u m i  lureckiemi i 

3 fregatami  popadł  w tey okol icy  nieszczę 
ścia przez burzę.  W  porcie Kons tanty no­
pola stoi wiele austryackieb okrętow,  k t ó ­

re do tego czasu cz ek a ły  daremnie na ł a ­
d un ek,  ponieważ ku pcy  nie chcą s w y c h  

J o w a r o w  raa z o b a w y  barbarzyńskich ro i -  
boy uik ow  , drugi r a z ,  że  Angl icy  konfis­
kują wszystk ie  tow ary  rofsyyskie  , na 
morze  powierzać.  Porta nie przyięła p r z y ­

słanych iey od ba ibarzyński th  m oc at s tw  
podarunków , ponieważ te nie uwolni ły  ie- 
szcze żądanych od niey okrętow.  Pa ła c  
hiszpańskiego ministra Corral  iest iuż zu ­
pełnie w y po rz ą dz on y  , i w  krotce oczckuią  
go  w Konstantynopolu.

Z  F lcren cy i d. 4. S ty czn ia ,
Przed kilku doiami woy ska  neapoli* 

tańskie posunęły się s o k o l i c  R z ym u  ku.-
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T o s k a n i i , gdzie z niektoremi kupami  in • 
surgentow z ł ą c z y ł  się, Jenerał  MiolUs d o ­

w i e d z i a w s z y  się o ich zbl i żeniu,  podziel i ł  
w o y s k a  swoie  na d w a  o d d z i a ły ,  i z *e 
dpym  natychmiast  pociągnął  do A re zz o  , 

drugi  pod d o w o d z c iw e m  jenerała Pino u* 

d a ł  się ku Śyenie.  Neapol itacie nieczekal i  
. F r a n c u z ó w ,  ale cofnęli  się ku ^Peruggia , 

a  insurgeacisię  rozproszyl i .

Z A ugszpurg a d. i j .  Sty czn ia , 
Elektor  bawarski  kaza ł  dla jenerała 

M oi eą u  przednią szlifę do kapelusza,  w  w a r ­

tości  24,000 ry ń zrobić. O negday  oddział  

g w a r d j  1 j ęoera ła  Moreau  p r z y b y ł  do Mo* 
nachium;  on s_m sp odziewany  tam iest ,  

wkrótce  z ca łą  s w e t , g łó w n ą  kwaterą .

Korpus  Koadeusza stoi terać w okoli,  
cach Gratzu.

B i t w y  w e  W ło sz ech  d. 2$ i 26 G r u d ­

nia są w  l iftach wielu o f f ieyerow,  znaduią-

8  5 ?  \  . .
cy ch  się w  aieft , iai® na y u p o r c z y w s c e  
wystawione .  W i e le  korpusow wystrzela-  

w s z y  pwoie ładunki  a t t a k o w a ł y  się ba gn e­

tami  , putym bi ły  się kolbami  , nakoniec 
g d y  i te potłuczone z o s t a ł y ,  wo d zi ły  się 

z a ł b y  po p lacu b i t w y .
D.  1 S tycznia  t w ie t d z a  Braunau sto* 

sownie do ug o d y  przez Fran cu zów  osadzo* 

ną została.  _  Jenerał  Leco urb e  ma s w ą  

g łó wn ą kwaterę  w L e o b a n , S z w a b i a  uia 

nałożone ostatnią razą  k o n t r y b u c j e  w  ca* 

łości  zapłac ić.

C  E  N A Z
Na targu iv Krakow ie d. 
Korzec  Psz snicy

Ż y t a  . .
<-* Jęczmienia .
_  O - Y s a  . .
_  Grochu . .
— Kaszy  iog laney  .
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D O N I E S I E N I A  
Pracow ita R o la  Listew ska ze w i  A ln in  , cyr, K oń skie G a l, Zachodnioy od dw u• 

nastu la t ciągle opuszczona od męża swego M acieia  Ł iste w sk ieg o , i  zadney e nim. 
p rzez tak d łu g i czas niem aiąc wiad* rip>s‘c i , prosi p rzez m iłosc b liźn ie g o , aby kto wie-' 
d z ą c ; e ty li  Żyie lub n ie ,  1 gd zie  się znuyduie rzeczony M a ciey  L istew ski , ra czy ł a > 
czyn ie wiadomość do Kantoru G a zety  Krakow skiey,

Per C.  R ITr is Metrourl i s  Craoi viae Magistratum omnibus &  singulis notum r td-  
ćfitur, q;iod Lapidea  post ftnucn: E  n s o u e l u .  L is k i ,  w i . z  c iyem bujatem relicta , ia 
pldtea Castrensi  sub Nro. 26 coasistens hic judicii  die 13 Februari i  a.  c. bora  10 matt,  
pro parato asie publiiae hasta? txpoaetur.

Ornnes it?que emęnrii cupidi pro d ie ,  hora &  loco m ox  dieto eo  addico compar i -  
turi inyiantue,  qood I >sis fas s i t ,  pretium aes'imationis &  conditiones lapideap questio* 
djc in łifljatj regestratura i rspicete cr^ditores hypotbecar i i  scparai&m citationem nofl 
esepestando Junbus suis invigilećt.  D a  tum g Januarii  1801.

J. G ellinek.
JM. IVo kim on.
Pcreg, Ł od zihski.

E x  Consilio Mgstrus.  C.  R.  Urbis Metropls.  Cracoyiće.
Kaw shi

Per judięiiiRi adyocat ialc Scabinale Sandomiriense, praeseotibus notum reddi tur ,  
quod post f  ia olim Yinceotii  Narbutowicz  medicinse doctons ,  Ioveotarium substau- 
ticB ejiiS t .emmobiiis per ,te!egatos sui js. l icii  commifsarios coi>fecti-n,, ac idem tum re« 
łatiońem de nuncupst iru ultima: yuluutatis t*stame! to , attestatj s testiu n all g m i s  quo  
der-.lict-m uxor-m sui m  T h et l am  de Kruszyńskie Jł jrfcmtowieżowa uaiyersee substaj*  
tiae scae heredem esse q>jova. Ei.ae, judicio die 22 Januarii a.  c. est submissutn 
Proiud® f fflnes citantur,  q ii roi t ra  illod trstamentum de iege q i i d  apponendum Se be* 
bc.re cr eauat ;  quatenus a  die affixi praesentis Edict i  in spano ą j  dierum opponaat .  E&*
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term ą; liberum ipsis m a n e t , Hjyenurium cum suis allegatis rem ennuleantibus io  suo
ju d ic '  , dep oa itu sm , i j s p - ic e j e ,  &  pro n e c e s s i t a t e  e t ia m  c o p ia s  c ? iu m q ;  e x  ac t is  ju d ic ia *  
.tbuj Uvare.  Secus enim prasterlapso isl  buc tei mino, Beneficia jurżs amisutos se sci» 
a r t  S a n d o .n n ia e  2 7  Jan u arji  . 8 < - a n n o .  

uindreas R ogow ski,  ju d  e r .
Carolus D ziuber s k i , seabinus.
B y a c y n ih u s  Ig nuiius B e r g tt , scabir.us.

A ff  x u m  d ie  27  Ja a u a r ii  i g o i .
E x  CocSuio Judićir advoc. Seab. Sandomirien.

P e r  M agistratom  Coss. B ig . C iv ita tis Casirnirice medio E d ic t i  prcesentis om nibus 
ijs  quorum in terest notum  rcdditur a judicio  concefsum e fs e , ijuatenus super universa  

JFatis olim judcei Aachm an L ey b el in hac procincia  relicta  substaniia  Conćursus C red i■ 
torum  aperiatur h is proinde qaem libet qui ad form andant quam pium udyersus obera- 
tam substantium  prcetensionem iu s  se habere crederit u ts i etiam  proscipuo aliguo ne- 

fo r s  mre gaudeat absque erpectanda u lterio ri cita iio n e usquo ad diern 9 M ensis M ar- 
t i i  anm Currenłis Prcetensionem  suum medie perrigendi adoersus consiitutum  in p er­
sona D ouune K clen tin i Z ie liń sk i advocati Ju d icia lis Curatorern L itis  qnulem p ro ces< 
tras brdinurii form a  reqair.it L ib e lli  ad Judiciurn isth o c eo certius prefiteatur inque  
E ibello  istho c non śolum  de liq u id ita tw a ctio n is suw , sed etiam de j w e v i  cujus in  haa 
Del Ula clofse co llo ca r ip e ta t , va lide doceat quod nim irum  secus post elapsum tertnjne, 
prcefl~ i temporis , nem o s it  am plius audiendus kjf j i  qui etmsąue prceiensiones suas in 
ju d ic ie  non <tenuntiaverint , quantum  ad universa prorim e nominata oberata hac in  
R rov.n cia  Bona sine erceptione tum quoque sin t prceciudendi s i ipsis renera compen- 
satiorus etiam  ju s  com p eteiet, v e l etiam  rem ju re  D o m in ii a mąfsa yindiaanclam ha- 
b e r e n t, v e l deniqtxe action i suce per hyppothecam  rei imtnobiUs ad eberatam substan- 
Vam  spectan tis eautum  efse adeo ut hujusm odi Cr editores si fo r t e  mafsee a liq u 'd  de- 
b ea n t , non obstanie quod ipse alioquin com petiifsent com pensationis proprietates o el 
hyppoihecce jure debitutn solvere teneantur Cu/n autem ju r ta  A  o r mam Codicis Judi- 
c ia rii L a p ile  9 §. 68 eleotis adrninistratoris mafsee tum D eputationis Creditorum pree- 
cipiatur. Jdeo cm nes Creditores pro die 6 M ensis A la rlii anno currenti hora  9 mart. ad  
freeoe judiciurn ca cum inviutione c ita n tu r , quod eadern d i- adm inistrator mafsee. in  
persona jańcei Josephi K regel interim aliter co n stitu iu s  , aut approbandtis , out etiam  
aliu s elig en d u s, s ic  &  D epiitatio  Creditorum  , cujus tumen nemo ( n isi C  editor ejus- 
dem mafsee l i t )  cap ar efse p o te s t , ju r t a  §. 98 &  94  Codicis ju a ic ia r ii denotninanda, 
sim u l vero ae R eg u lis  circa B on ortin  adtninistraiionern determ inandis de pe.testate hu- 
ju s  D eputationis in tu itu  mafsee adm inistr andes, tum quousque adm inistrator Deputa- 
tio n is prsecom m fsa escequi d ebea t , agentium s i t , ideoquc Creditoribus dieto die eo 
certiu s tom purare in cu m bu t . quo secus ju r ta  §. 93  Codicis ju d ic ia n i ad eorurn pericu-  
lum  adm inistrator &  D eputaiio Creditorum  ab hocce ju d icio  con stitustur H is ig itu r  
ęu ilib e * ccn jorm iter agitu sibique a dumno caoeto Hcec enim dictant sanetce pro Cees. 
R eg . hecreeticariis Terris Leges. Signatum  in Consilio M 'g is tr a tu s  Casitniriensis die 
*7 Januarii 13 ; 1 H nno.

Joannes D obrzański Peasses.
S ’ ’tien R otkiew icz C en sul.
Stephanus D u n icz  Consul.

E x  Consilo M8fc?stratus Civi*atis Casimirśse.
C in cen tiu s Paczkow ski N otarius.

Ces. K ro i Sady S zla ch eckie  K rakow skie G a licy i Z a chó d  niey o znaj rnuiii tym  
JTdyh tem  Panu A lateuszow i C zarn kow i, ze  Pan J o z e f  RekLewski Cafsyonar) usz P a n i 
-Rnriy M yszkow ski u Sadów tych o przyw rócenie prawa dzieaziatw a do rnaiiitku po  
s p. K rzy sz to fę  Reklew skim  pozostałego t żułoby na me^o p o d a ł , i  o pomoc Sndu ile  
Spraw iedliw ość wymaga dopraszał się.

G dy z a ś  Sady te ula niebytności obżaławanego w C . K. państw ach d zied ziczn y ch  
i im u ż  Panu Czarnkow i adwokata tuieyszego Pana BilleuńcZa , z iego szf.odcj i iego  
kosziem  następca postanow iły, z który m pracejs ten stosownie do przepisu usiaw y sądo•
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wey rozoocznie f i ę  i  ukończony będzie-, on przeto  Edyktem  n in iey siy m  tym końcem  
upom ina się: ażeby w czasie przyzw oitym  to iest w przeciągu  90 dni s i,n  s ta n ą ł, albo 
ie ie l i  i  a kie ma p/awa swego dow ody , te zastępcy w yznaczonem u w ezcsnie p r z e s ła ł  
albo nakoriiec innego sobie patrona obrał , tego Sido/n tu te js z y m  w y m ien ił, i  p o d łu g  
Brzbpisu ty ch  śrzodkow praw u u ż y w a ł, które do swcy obrany za n a js k u te c z n ie js z e  
o s a d z i; gdy z in a c z e j w szelka niedogodność z zaniedbania w ynikn ąć mogącą sam by  
so b ie , podług opiewu C  K. p r a w , p r zy p isa ć 'b y t w inien,

J ó z / f  de JSikorowicz,
J o z e f  de Cronenfels.
W . R oskoschny,

Z  Ra d y  C.  K.  sądów szlacheckich Gs l ic y i  zachodnie/ .
W Krakowie dnia 17 Grud,- i» 1800.

Per M agistrastratum  C. R. Urbis MetropoUs Cracooius presen ubut E iic ta lih u s  no* 
tum redditur pretiosa fa t is o lim  L eopoldi W ittlin gtba ch  derelicta, u ti horolugium  aureum, 
horologinm  argenteurn, s itu la s  arąentcas, unum cohlear argenteum  magnum, cum uno p a r  
pulo cu ltrum , denique &  fu scin u ła m  cum argenteis m anubriis, media publicce lic itd tio n is  
aie  13' feb r norii a. c. bora  10 rnatt. h ic  ju d ic ii  p lu s o jferen ti , erga pnratum peęuniam  
penundunda iri.

Omnes ilaąuę emcndi cupidi ad h ic ju d ic ii  in  prefato termino com parendum , 
h isce  inoianiur. D a tum  20 Japuarii 1301.

J. Gelf.inek.
M , W ohlm ann.

L ich o ck i.
Es Consil io M a g ;stratus C.  R, Urbis Metropolis C r a c o v i « .

Per M agislratum  C. R  Urbis M etropolio Cracovioe, O n n ib-is &  sin gu lis q u i  
bus intcrest notum red d itu r , quod mafsa olim  Sophire W arrnuzina h ic  ju a ic ii die 13 
JFebr.uarii a. c. hora  10 rnatt. pertroctabitur,

<• Omnes itaque qui ad hanc mafsam sive via successionis sivo ju r s  credit i  prccten- 
fpones olujuos habere cred a n t , easdem in dieto superius termino coram delegata co/n- 
m issione p u p illa ri subpena prceclusi liqu id en t, D a tu m  8 Januarii 1301, ~]

J  G ellin ek,
V. L ich o cki, *.
T, K rzyżanow ski

E x  Consil io Magistratus C.  R. Uib.  C r » c c v ;x .
K a w sti.

Ctes. Kro). S ą d y  Szlacheckie^ Kr ako ws ki e  Gal icy  i Zachodniey  o / a . y m u i ą  tym 
E d y k t e m  Panu Stanis ławowi  Radońskiemu : że Pan Jędrzey K fsowski  u Ś d o w  tych 
O zapłacenie summy 50 czer. zło. z p r o w i z y ą  i kosztem praw uym  , Żałobę na nirgo 
p a d a ł ,  i o toi j ioc s i d u ,  ile sprawi ed l iwoś ć  w y m a g a ,  duprasta ł  sif.

Gdy  zaś Ssvdyi, te nie mając wiadomośc i  gdzie oa zostaie,  lub czy  wcale  w  
Ces.  Króle w.  państwach  dziedz icznych zoaydtąje s i ę ,  i emuz S t i o i s ł a w o w i  R a d rń  
skiemu a dw oka ta  tuteys iego Bronickiego , z iego szkodą  i iego kosztem zastępca p o ­
s t a n o w i ł y ,  z którym procefs ten stosowanie do przepisu ‘u s ta wy  s i d u w e y  rozpocznie 
się i uk ończ ony  będ z ie ;  Oo prreto Ed yktem ninieyszym tvtn końcem upomina się.* 
a i e b y  w czasie p r z y z w o i t y m ,  to iest: na d 14 Ma ca  x8r>i roku s t m  s t a n ; ł ,  a i k o le ­
żeli  iakie ma praw a swego  v lo »ody  te zastępcy wy znaczonemu wcześnie przes ła ł ,  al 
bo  o a k o n k c  innego sobie patrona o br a ł ,  tego Sądom tuteyszym wymieni ł  % i podług  
przepisu tych śrzodkow praw a u ż y w a ł  , które do s z e y  obro ay  z a . nay skutecznieysze 
o s ą d z i ; g d y ż  w przec iwnym razie wsze lką  niedogodność z zaniedbania wyniknąć  
mogącą  sam by sobie podług opiew u C,  R.  pr aw przypisać  musiał .

J o z e f  de JSikorowicz.
IV. Roskoschny,
R ein h eim ,

Z  R a d y  C.  K.  S ą d ó w  Sz lacheckich  G a l ic y i  Zachodni*/* 
W  K r a k o w i e  d, J7. Gru ima 13 >0,

B a n  M unch, S ,
Si


